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cego w p ły w u  na  w ysokość zasądzonych  kosztów . N ie znaczy  to  je d n a k , że sąd  m o ­
że dz ia łać  zupe łn ie  dow oln ie , gdyż u s ta le n ie  kosztów  m usi n a s tą p ić  „w  g ra n ic a c h  
s ta w e k ”. N iedopuszczalne  p rze to  by łoby  u s ta le n ie  kosztów  pon iżej do lnej g ran icy  
s taw ek . P ow in ien  być tak że  zasądzony  2 0 % ry c z a łt ty tu łe m  z w ro tu  kosztów  a d m i­
n is tra c y jn y c h  zespołu.

3. „Współuczestnikom procesu zastąpionym przez jednego adwokata 
sąd — w razie wygrania przez nich sprawy — przyznaje zwrot ko­
sztów procesu z tytułu poniesionych przez nich wydatków na opłace­
nie pełnomocnika procesowego w wysokości jednego wynagrodzenia, 
należnego adwokatowi w granicach stawek określonych w rozporzą­
dzeniu Ministra Sprawiedliwości z dnia 22 kwietnia 1961 r. w spra­
wie wynagrodzenia adwokatów za wykonywanie czynności zawodo­
wych (Dz. U. Nr 24, poz. 118).”

Uchwała składu siedmiu sędziów Sądu Najwyższego z dnia 
29.XI.—20.XII. 1963 r. III PO 17/63 (OSPiKA 1U/1964, poz. 
ISO i OSNCP z. 6/1964, poz. 107).

K A Z IM IE R Z  C Z A J K O W S K I

Kiedy lekarz podlega odpowiedzialności karnej 
przewidzianej dla urzędników

(R o z w a ż a n ia  na fle  c rz e c z n ic fw a  sqd ów )

I. O d p ow iedz ia 'ność  k a rn a  le k a rz a  o p ie ra  się p rzed e  w szy stk im  n a  tych  p rz e ­
p isach , k tó re  ch ro n ią  życie i zd row ie  cz łow ieka a lbo  inne  d ob ra  i in te re sy  
jego  (np. w olność, p ry w a tn ą  ta jem n icę ), jeże li — oczyw iście — p rzep isy  te zo­
s ta ły  n a ru szo n e  przez lek a rz a  w zw iązku  z w y k o n y w an iem  przez n iego zaw odu .1

W m ia rę  je d n a k  rozw o ju  spo łecznej służby  zd ro w ia  zm ien ia  się ro la  i s ta n o ­
w isko  lek a rz a  za tru d n io n eg o  w  zak ładz ie  spo łecznym  służby  zd row ia , a  ty m  s a ­
m ym  rów nież  c h a ra k te r  jego  odpow iedzia lności k a rn e j. W orzeczn ic tw ie  k a rn y m  
sądów  w y su w a  się n a  p lan  p ierw szy  now y podm io t p rze s tęp s tw a : lek a rz  z a tru d ­
n iony  w  zak ładz ie  sp o ’ecznym  służby  zd row ia , od p o w iad a jący  k a rn ie  ja k  
u rzęd n ik  (rozdz. X L I k odeksu  karnego). D otyczy to  p rzed e  w szy stk im  le k a rz y  
w y k o n u jący ch  w zak ła d ach  spo łecznych  słu żb y  zd ro w ia  czynności a d m in is tra ­
cy jn e  (zarząd  leczn ic tw a).

Z ak re s  odpow iedzia lności k a rn e j lek a rzy  zak ład ó w  społecznych  służby  zd ro w ia  
na  pod staw ie  przep isów  o cdpow iedzia lności u rzęd n ik ó w  je s t w  p ra k ty c e  t r a k to ­
w any  znacznie  szerze j i o b e jm u je  często w  o rzeczn ic tw ie  tak że  czynności lecze­
n ia , a  w ięc d iagnozy , te ra p ii i p ro f ila k ty k i, in n y m i słow am i — czynności zaw odu  
sensu  s tric to , o k tó ry ch  m ow a w  a r t .  1 u s taw y  z dn. 20.X.1950 r. o zaw odzie  le ­
k a rza  (Dz. U. N r 50, poz. 458).

> P o r. S. Ś l i w i ń s k i :  P raw o karn e  — Część ogćlna, w -w a  1946, s tr . 191.
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Zaznaczyć należy , że ten  k ie ru n e k  w  o rzeczn ic tw ie  s tw a rza  dw uto row ość  od ­
pow iedzia lności k a rn e j le k a rz a  za w ad liw ie  w y k o n y w an e  czynności zaw odu. L e ­
karze  bow iem  za tru d n ie n i w  spó łd z ie ln iach  le k a rsk ic h  o raz  p ry w a tn ie  p ra k ty k u ­
jący  odp o w iad a ją  k a rn ie  za b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j — zgodnie  z u s ta lo n ą  p ra k ty k ą  
sądow ą — w yłączn ie  na  p o d staw ie  p rzep isów  ch ro n iący ch  życie i zd row ie  człow ie­
k a , n a to m ia s t lek a rze  z a tru d n ie n i w  zak ła d ach  spo łecznych  s łużby  zd row ia  — n a  
p o d staw ie  tychże  p rzep isów  w  zw iązku  z a r t .  291 k.k. a lbo  a r t .  286 k.k.

b e z  w zg lądu  n a  to, ja k  k sz ta łto w a ły  się w  o rzeczn ic tw ie  pog lądy  na zag ad n ie ­
n ie  o dpow iedzia lności k a rn e j lek a rz a , żad n e  z w y d a n y c h  orzeczeń  n ie  m ogło  
p rze jść  do p o rząd k u  dziennego n ad  tym , że le k a rz  w y k o n u je  w  zak ład z ie  sp o ­
łecznym  służby  zd row ia  zarów no  czynności a d m in is tra c y jn e  (zarząd  leczn ic tw a), 
ja k  i czynności zaw odu.

W p ra k ty c e  w y m ia ru  sp raw ied liw o śc i na  tle  ro z ró żn ian ia  czynności zaw odo­
w ych  i czynności za rząd u  leczn ic tw a  p o w sta ła  rozb ieżność poglądów  p rzede  w szy­
s tk im  n a  tle  p y tan ia , k i e d y  l e k a r z  z a tru d n io n y  w  zak ładz ie  spo łecznym  
służby  zd ro w ia  j e s t  f u n k c j o n a r i u s z e m  z a k ł a d u ,  in n y m i siow y — 
k iedy  le k a rz  podlega odpow iedzia lności k a rn e j n a  ró w n i z u rzęd n ik am i p ań stw o ­
w ym i. R ozbieżności te  doprow adziły  do  u k sz ta łto w a n ia  się n a s tęp u jący ch  trz e c h  
n u rtó w  w  o rzeczn ic tw ie  k a rn y m  sądów :
1. W edług  p ierw szego  n u r tu  lek a rz  z ak ła d u  spo łecznego  słu żb y  zd ro w ia  (nie 

do tyczy  to  spó łdzie ln i p racy  lekarzy ) w  raz ie  p o p e łn ien ia  p rze s tęp s tw a  przy  w y ­
k o n y w an iu  sw ych  obow iązków  (up raw n ień ) — bez w zg lędu  n a  to. czy do tyczą 
one czynności a d m in is tra c y jn y c h  (za rządu  leczn ic tw a), czy też czynności z a ­
w odu  (leczenia) — odpow iada zaw sze n a  p o d staw ie  p rzep isów  o odpow iedz ia l­
ności k a rn e j u rzędn ików  (rozdz. X L I kodeksu  karnego ), chyba że zachodzi 
zb ieg  ty ch  p rzep isów  z p rzep isam i o su row szych  san k c jach , o ch ran ia jący m i 
np . życie i zd row ie  człow ieka (a rt. 36 k.k.). W ty m  o sta tn im  w y p ad k u  czyn 
le k a rz a  k w a lif ik o w an y  je s t n a  pod staw ie  p rzep isu  o su ro w sze j san k c ji, np . 
z a r t .  230 § 1 k.k. w  zw iązku  z p rzep isem  a r t . 291 k.k.

2. W d ru g im  n u rc ie  w yrażona  je s t zasada , że le k a rz  z a k ła d u  społecznego służby 
zd ro w ia  w raz ie  popełn ien ia  p rze s tęp s tw a  p rzy  w y k o n y w an iu  sw ych  obow iąz­
ków  (up raw n ień ) odpow iada: jeś li do tyczą cn e  czynności a d m in is tra c y jn y c h  
(zarządu  leczn ictw a) — na podstaw ie  p rzep isów  o odpow iedzia lności k a rn e j 
u rzęd n ik ó w  (rozdz. X L I kodeksu  karnego), jeże li n a to m ia s t do tyczą czynności 
z aw odu  (leczenia) — na podstaw ie  p rzep isów  ch ro n iący ch  życie i zd row ie  
człow ieka lu b  in n e  d ob ra  w  zw iązku  z p rzep isem  a r t . 2^1 k.k.

3. T rzec i n u r t  w  orzeczn ic tw ie  oddzie la  w y raźn ie  czynności ad m in is tra c y jn e  
od czynności zaw odow ych lek a rza . W m yśl tego p o g ląd u  lek a rz  zak ład u  sp o ­
łecznego s łużby  zd row ia w  raz ie  pope łn ien ia  p rz e s tę p s tw a  p rzy  w y k o n y w an iu  
sw y ch  obow iązków  (up raw n ień ) odpow iada : je ś li do tyczą  one czynności ad m i­
n is tra c y jn y c h  (zarządu  leczn ictw a) — n a  p o d staw ie  p rzep isów  o odpow iedz ia l­
ności k a rn e j u rzędn ików , jeże li n a to m ia s t do tyczą  czynności zaw odu (lecze­
n ia ) — na pod staw ie  p rzep isów  ch ro n iący ch  życie i zd row ie człow ieka o raz  
in n e  dobra .

II. P u n k te m  w y jśc ia  d la  poglądu  p rzy ję teg o  w  o rzeczn ic tw ie  sądów , że lek a rz  
z a k ła d u  społecznego  służby  zdrow ia cd p o w iad a  z m ocy przep isów  o odpow ie­
dzia lności k a rn e j u rzęd n ik ó w  (rozdz. X L I kodeksu  karnego ), je s t p ostanow ien ie  
a r t .  21 u s t. 3 rozporządzen ia  P rezy d en ta  R P  z d n ia  22 m arca  1928 r. o zak ład ach  
leczn iczych  (Dz. U. N r 38, poz. 382 z póżh. zm ian.), k tó ry  stanow i, że f u n k c j o ­
n a r i u s z e  s z p i t a l i  p u b l i c z n y c h  (po d k reślen ie  m o je  — K .C z.) pod­
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le g a ją  odpow iedzia lności k a rn e j i k o rz y s ta ją  z op iek i p ra w a  — n a  ró w n i z u rz ę d ­
n ik a m i pub licznym i. U staw a z d n ia  28 p aźd z ie rn ik a  1948 r. o zak ła d ach  sp o ­
łecz n y ch  służby zd row ia  i p lan o w ej gospodarce  w  s łu żb ie  z d ro w ia  (Dz. U. N r 
55, poz. 434 z późn ie jszym i zm ian am i) zalicza  szp ita le  p u b liczn e  do zak ład ó w  
sp o łeczn y ch  służby  zd row ia  (art. 1), p rzep is  zaś a r t .  42 te j u s ta w y  w sk a z u je  n a  to , 
z a  cy to w an y  a r t .  21 ust. 3 rozp. F rez . R P  z 22 m arca  1928 r. zach o w ał sw ą m oc.

P o d staw o w y m i p rzep isam i o k re ś la ją cy m i u r z ę d n i c z ą  odpow iedzia lność  
k a rn ą  le k a rz a  są  a r t .  286 —  292 k .k . N a p o d staw ie  ty ch  p rzep isó w  te sądy , k tó re  
re p re z e n tu ją  p ie rw szy  n u r t  w  orzeczn ic tw ie , o cen ia ją  postępow e n:e le k a rz a  za ­
k ła d u  społecznego służby  zd row ia  z p u n k tu  w id zen ia  jego  obow iązków  i u p ra w ­
n ie ń  ja k o  fu n k c jo n a riu sz a .2

L e k a rz  p o d lega jący  odpow iedzia lności k a rn e j na  zasad ach  p rzew id z ian y ch  d ’a 
u rzęd n ik ó w  m a w  m yśl tego  n u r tu  w  o rzeczn ic tw ie  ok reś lo n e  u p ra w n ie n ia  i ob o ­
w ią z k i służbow e, s tan o w iące  odpow iedn ik  z z ak re su  „w ładzy  u rz ę d o w e j”. Do p ra w  
i  obow iązków  służbow ych  lek a rz a  na leży  w ed łu g  tego  p o g ląd u  zarów no  s fe ra  
d z ia ła ln o śc i a d m in is tra c y jn e j (zarząd), ja k  i s f e ra  dz ia ła lności zaw odow ej (d iagno­
za , te ra p ia  i p ro filak ty k a ). S tąd  w ypro w ad zo n y  zo sta je  w n iosek , że każd e  d z ia ła ­
n ie  le k a rz a  ze szkodą d la  in te re su  publicznego  lu b  o b y w ate la , w iążące  się  z p rz e ­
k ro czen iem  u p ra w n ie ń  lu b  n iedope łn ien iem  obow iązków  czy to  z z a k re su  za rząd u  
le c z n ic tw a , czy to  z z ak re su  w y k o n y w an ia  zaw odu (leczenia), u w ażan e  je s t za 
n ad u ży c ie  w ładzy , śc igane  k a rn ie  p rzed e  w szy stk im  n a  p o d s taw ie  p rzep isu  
a r t .  286 k.k.

W  k o n sek w en c ji za tem  le k a rz  z a tru d n io n y  w  zak ła d z ie  spo łecznym  służby  
zd ro w ia  ponosi odpow iedzia lność  k a rn ą  na  ró w n i z u rz ę d n ik a m i p ań stw o w y m i 
ta k ż e  za w ad liw e  — ze s tan o w isk a  w iedzy  m edycznej — w y k o n y w an ie  zaw odu.

F ow yższy  tok  rozu m o w an ia  zap o czą tk o w an y  zosta ł w y ro k iem  S ąd u  N a jw y ż­
szego  z 5 lu tego  1954 r. II  K  1011/53. W u zasad n ien iu  tego w y ro k u  w y rażo n y  
je s t  pog ląd  p raw n y , że le k a rz  (zak ładu  społecznego s 'u ż b y  zd row ia), k tó ry  n ie  
u d z ie la  cho rem u  pom ocy w  sposób ■ pow szechn ie  p rz y ję ty  i no to ryczn ie  zn an y  
p ra k ty c e  m edycznej, m oże cd p o w iad ać  z a r t . 286 § 1 k.k., a lbow iem  w ad liw e  jego  
le cz en ie  pow inno  być poczy tane  za k a ry g o d n y  b ra k  dbało śc i o chorego.

O rzeczen ie  to  zw raca  jednocześn ie  uw agę n a  m ożliw ość zb ieg u  p rz e p :s'u a r t . 
2£6 § 1 k .k . z p rzep isam i o o ch ron ie  życia i zd row ia  ze w zg lądu  na  przep is a r t . 
36 k .k .; w  tych  w jp a d k a c h  n a k a z u je  ono stosow ać k w a lif ik ac ję  p ra w n ą  np. z a r t . 
230 § 1 k.k. w  zw iązku  z a r t .  2c 1 k .k . P o n ad to  o rzeczenie  to  d la  w y padków , w  k tó ­
ry c h  zachodzi zbieg  np. a r t .  235 § 2 lu b  247 k.k. z a r t . 286 § 1 k.k., n a k a z u je  s to ­
so w ać  k w a lif ik a c ję  p ra w n ą  z a r t .  286 § 1 k.k. ze w zg lędu  n a  su row szą  san k c ję  
w  ty m  p rzep is ie  (art. 36 k.k.). W reszcie  w  ty ch  w y p ad k ach , gdy  su row szą  k w a ­
lif ik a c ją  je s t a r t . 286 § 1 k.k., w y m ien ione  o rzeczen ie  &.N. n a k a z u je  w yłączone 
p rzez  a r t .  36 k.k. p rzep isy  tra k to w a ć  ja k o  „p rzes’an k i p rzy  ocen ie  o d p o w ied z ia l­
nośc i k a rn e j lek a rza , a lbow iem  dotyczą one bezpośredn io  o ch rony  zd row ia  i ży ­
c ia  cz łow ieka  o raz  p o zw ala ją  pod w łaśc iw ym  k ą tem  w idzen ia  ocenić p o stęp o w a­
n ie  le k a rz a ”.

W y ro k  pcw yższy  w y raźn ie  w sk azu je  na  tru d n o śc i, ja k ie  w y s tę p u ją  p rzy  ocenie  
p ra w n e j odpow iedzia lności k a rn e j za b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j. Sąd  N ajw yższy  s 'a r a l  
s ię  dać w  sw ym  orzeczen iu  zasadn iczą  odpow iedź na  te  tru d n sśc i , łącząc p rzep isy
0 odpow iedzia lności u rzęd n ik a  z p rzep isam i o odpow iedzia lności za och ronę  życia
1 zd ro w ia  człow ieka. ,

* P o r. W. M a k o w s k i :  Kodeks ka rn y  — K om entarz, w -w a  1C32, str . 263.



Nr 12 (84) Odpowiedzialność lekarza  tak  jak  urzędnika 3T

R ozstrzygn ięc ie  to  n ie  uw zg lęd n ia  fa k tu  tw o rzen ia  w y m ien io n e j w yżej d w u to ­
row ości odpow iedzia lności za b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j. O rzeczen ie  pow yższe n ie  ro z ­
ró żn ia  tak że  d z ia łan ia  le k a rz a  ja k o  fu n k c jo n a riu sza  (czynności a d m in is tra c y jn e )  
o raz  d z ia łan ia  jego  ja k o  le k a rz a  (czynności zaw odu). Poza  ty m  zastrzeżen ia  budzi 
u tożsam ian ie  w ad liw ego  leczen ia  (e lem en t o b iek ty w n y  czynu) z b rak iem  d b a ło śc i 
(e lem en t podm io tow y  czynu).

T en  sam  pog ląd  zosta ł pog łęb iony  w  szereg u  in n y ch  orzeczeń  S ąd u  N a jw y ż ­
szego3, z k tó ry c h  na  szczególną uw agę zasłu g u je  w y ro k  S ąd u  N ajw yższego  z 30.IX - 
1960 r. II  K  675/60 w  g’ośnej sp raw ie  b ia ło stock ie j p rzeciw ko  lek a rce  K. W s p r a ­
w ie  te j Sąd  N ajw yższy  w  k w estii odpow iedzia lności k a rn e j lek a rza  za w ad liw e- 
leczen ie  w  zak ła d z ie  spo łecznym  słu żb y  zd row ia  w y ra z ił n a s tę p u ją c y  p o g ląd  
p ra w n y :

„L ek arze  z a tru d n ie n i w  zak ła d ach  społecznych  s łu żb y  zd row ia  ponoszą za le ­
czen ie  w  ty c h  zak ła d a c h  n i e  t y l k o  z w y k ł ą  o d p o w i e d z i a l n o ś ć -  
k a r n ą  z p rzep isów  o o ch ron ie  zd row ia  i życia, a le  ponad to  rów n ież  i s p e c j a l ­
n ą  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  k a rn ą , w y n ik a ją c ą  z ich  u rzędow ego c h a ra k te ru ,, 
za  zaw in ione  p rzek ro czen ie  u p raw n ień , ja k ie  d a ją  lek a rzo w i pow szechn ie  u z n a ­
w an e  zasad y  w iedzy  i sz tu k i le k a rsk ie j, b ądź  też  za tak ież  n ied o p e łn ien ie  ob o w iąz­
ków , k tó re  zasad y  te  n a k ła d a ją  n a  lek a rza . Z godnie  z a r t .  286 k.k. w a ru n k ie m , 
o s ta tn io  w y m ien io n e j odpow iedz ia lnośc i je s t, ab y  z p rzek ro czen iem  u p raw n ień ; 
bądź  n ied o p e łn ien iem  obow iązków  le k a rz a  łączy ła  się szkoda lu b  m ożliw ość- 
szkody .”

P cg ląd  te n  w  is toc ie  je s t p o w tó rzen iem  s tan o w isk a  za ję teg o  w  cy to w an y m  w y ­
ro k u  z 5.I I .1954 r. Jed n ak że  p rzean a lizo w an e  przez Sąd  N ajw yższy  s ta n y  fa k ty c z ­
n e  czynów  le k a rk i K. pozw oliły  znaczn ie  g łęb ie j w y ja śn ić  s tan o w isk o  p raw n e- 
w  o rzeczn ic tw ie , chociaż zag ad n ien ia  n ie  zdo ła ły  rozw iązać.

Sąd  N ajw yższy  podzielił w  om aw ian e j sp ra w ie  stan o w isk o  S ąd u  W ojew ódzkiego^, 
że le k a rk a  K . p o p e łn iła  p rze s tęp s tw o  z a r t .  286 § 1 k .k ., gdy  „ jak o  o rd y n a to r  O d­
dz ia łu  O nkologicznego W ojew ódzkiego  S zp ita la  G inekologiczno-Położniczego  w  B.„ 
w b rew  obow iązkow i leczen ia  zgodnie  z n a u k ą  i p ra k ty k ą  le k a rsk ą , dokonała  św ia ­
dom ie — bez u z a sad n ia jący ch  s to sow an ia  te j m eto d y  przyczyn  — zab iegu  n a ­
św ie tla n ia  p ro m ien iam i ra d u  n a rząd ó w  ro dnych  ob. C., p rzez  co d z ia ła ła  n a  szk o ­
dę je j zd ro w ia”. K w a lifik a c ja  ta  zo sta ła  p rz y ję ta  ze w zg lędu  n a  fa k t, że ob. C .„ 
u  k tó re j dokonano  zab iegu , n ie  s tra c iła  zdo lności p łodzen ia .

N a to m ia s t S ąd  N ajw yższy , u z n a ją c  n a  p o d staw ie  op in ii b ieg łych , że n ie  m ożnai 
w yłączyć tego, iż 6 in n y ch  k o b ie t, p rzy  k tó ry ch  leczen iu  le k a rk a  K. sto sow ała : 
n a św ie tla n ie  rad em , n ie  chorow ało  n a  ra k a  — zm ien ił p rz y ję tą  przez S ąd  W oje­
w ódzki w  ty ch  6 w y p a d k a c h  k w a lif ik ac ję  p ra w n ą  czynów  po legających  n a  s to ­
so w an iu  p rom ien i ra d u  i n a  p o zbaw ien iu  ty ch  k o b ie t zdolności p ’odzenia  z a r t_  
235 § 1 lit. a) k .k . w  zw iązk u  z a r t .  291 k.k. n a  a r t .  286 § 1 k.k. Sąd  N a jw y ż sz y  
p rz y jm u je , że w  ty ch  w y p ad k ach  le k a rk a  K. dz ia ła ła  n a  szkodę in te re su  p u b lic z ­
nego i p ry w atn eg o , n a ra ż a ją c  zd row ie  6 ko b ie t na  n iebezp ieczeństw o  przez  to , że- 
w b rew  obow iązkow i su m ien n eg o  leczen ia  d okonała  — bez rozpoznan ia  o p a rteg o  nai 
n au ce  i p ra k ty c e  le k a rsk ie j — n a św ie tla n ia  p ro m ien iam i ra d u  n a rząd ó w  ro d n v ch „  
w  w y n ik u  czego k o b ie ty  te  s tra c iły  zdolność p .odzen ia . W  d z ia łan iu  ty m  S ąd  N a j -

3 Na przykład  w orzecz. IV K 15/56 lub IV K 517/60 („N iedopełnienie przez lekarza  zgod— 
nie z zasadam i współczesnej wiedzy m edycznej obowiązkćw w ynikających z w y k o n in ia  
p rak ty k i zawodowej, w następstw ie czego następu je  szkoda bądź jej możliwość dla zdrowia, 
lub  życia człowieka, m oże spowodować i z reguły  pow oduje odpowiedzialność k a rn ą  z a r t -  
3B6 § 1 k .k .”)-
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•wyższy d o p a tru je  się n ied o p e łn ien ia  obow iązku  służbow ego i p rzek ro czen ia  za ­
k re s u  u p ra w n ie ń  służbow ych.

S ąd  N ajw yższy , p rzy p isu jąc  lek a rce  K. w  o m aw ian y ch  6 w y p a d k a c h  p o p e łn ie ­
n ie  p rz e s tę p s tw a  z a r t . 286 § 1 k.k., u za sad n ia  to  tym , że dz ia ła ła  ona w  c e l u  
l e c z e n i a ,  a le  leczy ła  n iew łaśc iw ie  i d la tego  zam ia rem  sw ym  o b e jm o w ała  
m ożliw ość  szkody  i na  to  się godziła. Z d ru g ie j s tro n y  S ąd  tw ie rd z i, że n ie  je s t 
■wykluczone, iż kob ie ty , u k tó ry ch  dokonano  zab iegu , ch o ro w ały  na  rak a .

T en tok  rozu m o w an ia  n asu w a  tru d n o śc i w  w y ja śn ie n iu  k w estii szkody  d la  
in te r e s u  pub licznego  lu b  p ry w a tn eg o , k tó ra  to  szkoda — ja k  w iadom o — na leży  
•do is to ty  p rzed m io to w ej p rz e s tę p s tw a  z a r t . 286 § 1 k .k . W praw dzie  Sąd  N a j­
w y ższy  p rz y jm u je , że kob ie ty  w  w y n ik u  n a św ie tla n ia  p ro m ien iam i ra d u  s tra c iły  
zd o ln o ść  p łodzen ia , a le  s tw ie rd zen ie  to  k łóci się z pop rzed n im  u sta len iem , że „n ie  
j e s t  w yk luczone , iż kob ie ty  te  cho row ały  na  r a k a ”. Je ż e 'i  p rz y jm u je  się tę h ip o ­
te z ę , to  jednocześn ie  m u s i odpaść z a rz u t do tyczący  sk u tk u  zab iegu  n a św ie tla n ia  
T adem , pow odu jącego  z reg u ły  n iezdolność p łodzen ia  u  kob iet, za co żaden  le k a rz  
n ie  o d pow iada , jeże li d z ia ła  w  celu  leczen ia .

Sąd  N ajw yższy  w  dw óch  in n y ch  w y p ad k ach  sto so w an ia  p rzez  le k a rk ę  K . r a d u  
■utrzym ał k w a lif ik a c ję  p ra w n ą  z a r t . 235 § 1 lit. a) k.k. w  zw iązk u  z a r t . 231 k.k. 
^pozbaw ien ie  zdolności p łodzen ia  spow odow ane w  zw iązku  z w ad liw y m  zab ieg iem , 
-a w ięc w  zw iązk u  z „u rzęd o w an iem ”) w y łącza jąc  to, żeby  dz ia ła ła  ona w  celu  
le c z e n ia , o raz  p rz y jm u ją c , że p rzep ro w ad z iła  ona u 2 k o b ie t „n iedopuszczalny  
«eksperym ent le k a r s k i” „bądź  dz ia ła ła  w  celu  zdobycia s ław y  i p ien ięd zy ”. Z a ­
s trz e ż e n ie  bu d z i tu  łączen ie  w a d l i w e g o  z a b i e g u  z u rzędow an iem . Poza  
"tym zag ad n ien ie  ek sp e ry m e n tu  n ie  zostało  b liżej sp recyzow ane .4

S ąd  na  tle  pow yższych  za rzu tó w  w y raża  pogląd , iż z p rzep isów  p ra w a  o k re su  
m ięd zy w o jen n eg o  i obecnego w y n ik a , że do zak ładów  spo łecznych  s łużby  z d ro ­
w ia  — z w y j ą t k i e m  s p ó ł d z i e l c z y c h  (p o d k re flen ie  m oje — K .C z.) od ­
n o sz ą  się  odpow iedn io  w szy stk ie  p rzep isy  do tyczące  u rzędów  w  ścisłym  tego s ło ­
w a  zn aczen iu  o raz  że czynności zaw odow e lek a rzy  z a tru d n io n y c h  w  tych  z a k ła -  
•dach są  czynnościam i u rzędow ym i w  ro zu m ien iu  a r t . 286 — 290 k.k.

P o m ija ją c  to , że p rzep isy  p ra w a  n o rm u ją  fra g m e n ta ry c z n ie  i w  sposób  n ie w y ­
s ta rc z a ją c y  om aw ian e  zagadn ien ie , s tan o w isk o  S ąd u  N ajw yższego  — ro zsze rza jąc  
z a k re s  odpow iedzia lności k a rn e j le k a rz a  zak ła d u  społecznego  służby  zd row ia  — 
p o z o s ta w ia  o tw a r tą  k w estię  odpow iedzia lności k a rn e j za zab ieg i ty p u  b ia ło stock ich  
■dokonane p rzez  lek a rzy  w  „zak ład ach  spó łdz ie lczych”, k tó re  n ie  są  zak ła d am i 
sp o łeczn y m i s łu żb y  zd row ia , o ra z  przez  lek a rzy  p ry w a tn ie  p ra k ty k u ją c y c h .

II I . C hociaż w  o rzeczn ic tw ie  zw raca  się s ta le  uw agę na p o d w ó jn y  c h a ra k te r  
p ra c y  le k a rz a , a  ty m  sam ym  n a  dw ie  różne po d staw y  jego  odpow iedzia lności k a r ­
n e j ,  to  je d n a k  w ie le  orzeczeń n ie  je s t  w  s ta n ie  w y jaśn ić  p o w sta ły ch  n a  ty m  tle
tru d n o ś c i p rzy  k w a lif ik o w an iu  czynów  p rzes tęp n y ch  lek a rzy .

W s to su n k u  do p ierw szego  n u r tu  postępem  w  o rzeczn ic tw ie  je s t  s tan o w isk o  za ­
ję t e  w  ty c h  w y ro k ach  i u ch w ałach  S ąd u  N ajw yższego, w  k tó ry c h  u zn aw an a  je s t

* J . S a w i c k i  w pracy  pt. „O odpowiedzialności za b łędny zabieg leczniczy” odróżnia 
« ran ice  praw  lekarza do stosow ania na pacjencie m etody eksperym entalnej od praw a do 
sto so w an ia  nowego, nieznanego dotychczas środka (PiP nr 6 z 1954 r„ str . 192). A. G u b i ń-
e  k i n ie neguje, że eksperym ent może być uznany za zabieg leczniczy. Uważa on, że kwe­
s tię  odpow iedzialności za dokonanie eksperym entu  należy rozpatrzyć >w płaszczyźnie do­
puszczalnego ryzyka (NP nr 6 z 1960 r., s tr . 772). W yłączenie przestępczości czynu na zasa­
dzie ryzyka nie jest znane naszem u ustaw odaw stw u karnem u, zagadnienie zaś „ryzyka 
n o w a to rs tw a ” w yw ołuje poważne spory w doktryn ie  (patrz A. G u b i ń s k l :  Ryzyko no­
w a to rs tw a , P iP  n r  1 z 191» r.).
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m ieszan a  odpow iedz ia lność  k a rn a  lek a rza  za czynności zaw odow e: na  podstaw ie  
p rzep isó w  o o ch ron ie  życia  i zd ro w ia  o raz  p rzep isów  rozdz. X L I k .k . z w y łącze ­
n iem  a r t . 36 k.k.

P og ląd  ten  rep re z e n to w a n y  je s t  np . w  w y ro k u  w  sp raw ie  le k a rk i Ja n in y  K 
(IV  K 395/60). Z o sta ła  ona sk a z a n a  z a r t .  230 § 1 k .k . w  zw iązku  z a rt. 291 k.k 
za to , że ja k o  le k a rz  ostrego  d y żu ru  S zp ita la  M iejsk iego  w  W. spow odow ała 
n ie u m y śln ie  śm ie rć  n ie le tn ieg o  W ito lda K. przez n iezasto sow an ie  su row icy  p rze- 
c iw tężcow ej w  s to su n k u  do tegoż n ie le tn iego  przy  p rzy jęc iu  go do szp ita la  po do­
z n a n e j ra n ie  tłu czo n o -sz a rp an e j lew ej p ię ty , w  w y n ik u  czego ch łop iec  ten  po k ilku  
d n ia c h  z m a r ł w sk u te k  tężca.

J e s t  to  ty p o w y  w y p ad ek , k ied y  lek a rz , d z ia ła ją c  w  celu  leczen ia  (p ro filak ty k a) 
i sp e łn ia ją c  obok tego fu n k c je  a d m in is tra c y jn e  (pełn ien ie  dyżuru ), popełn ia  b łąd 
s z tu k i w sk u te k  n ieza s to so w an ia  su row icy  p rzeciw tężcow ej, m im o że 11-letn i p a ­
c je n t k łam liw ie  o św iadczy ł, że p rzed  tygodn iem  o trzy m a ł za s trz y k  surow icy  
w  zw iązk u  ze sk a leczen iem  palca .

L e k a rk a , o cen ia jąc  ten  w y p ad ek  ze s tan o w isk a  lek a rsk ieg o , m ia ła  obow iązek  
(w cale  n ie  w y n ik a ją c y  z in s tru k c j i i za rządzeń , lecz z p ra k ty k i le k a rsk ie j i z a ­
s a d  deonto log ii) sp raw d z ić  w e w sk azan y m  przez  ch łopca szp ita lu  (m iejscow ym ), 
czy  is to tn ie  zaap lik o w an o  m u  surow icę . W sku tek  w ad liw e j oceny sy tu ac ji, tzn  
po p rz y ję c iu  za p raw d z iw e  k łam liw ego  ośw iadczen ia  ch łopca , le k a rk a  popełn iła  
b łą d  sz tu k i po leg a jący  n a  n iezasto sow an iu  su row icy  przeciw tężcow ej.

N ie w y d a je  się rzeczą  s łu szn ą  uznan ie , że b łąd  ten  s tanow i o n iedope łn ien iu  
p rzez  le k a rk ę  o b o w i ą z k u  s ł u ż b o w e g o ,  o k tó ry m  m ów i a r t . 286 k.k., 
a lb o  o spow odow an iu  n ieu m y śln ie  śm ierc i ch łopca w  z w i ą z k u  z u r z ę d o ­
w a n i e m  (a rt. 230 § 1 i a r t .  291 k.k.). L e k a rk a  w  pow yższym  p rzy p ad k u  w inna  
je s t  sp o w o d o w an ia  n ieu m y śln ie  śm ierc i chłopca, pon iew aż w ad liw a  ocena w y p ad k u  
łącz y ła  s ię  z w y k o n y w an iem  zaw odu.

Z naczn ie  sze rze j u jm u je  zag ad n ien ie  dw óch p o d staw  p raw n y ch  o d pow iedz ia l­
ności k a rn e j le k a rz a  u ch w a ła  sk ład u  7 sędziów  S.N. z 23.I I I .1961 r. VI K O  13/61 
P y ta n ie  p ra w n e  do tyczy ło  k w estii, czy za n iep raw id ło w e  p rzep ro w ad zen ie  w y ­
w ia d u  lek a rsk ie g o  i w stępnego  b ad an ia  p a c je n ta , k tó re  to  czynności m ia ły  s t a ­
now ić  p o d staw ę  do d iagnozy  i te ra p ii, lek a rz  zak ład u  społecznego służby  zdrow ia 
o d p o w iad a  z a r t . 286 k.k. (tak  ja k  u rzędn ik ), czy też na  pod staw ie  przepisów  
o k re ś la ją c y c h  odpow iedzia lność  k a rn ą  za p rzes tęp s tw o  p rzeciw ko  życiu i zdrow iu .

Sąd  N ajw yższy  na  pow yższe p y tan ie  u dz ie lił n a s tęp u jące j odpow iedzi: „L ekarz 
z a k ła d u  spo łecznego  s łużby  zd row ia  odpow iada n a  podstaw ie  a r t . 286 k.k., jeże li 
je g o  d z ia ła n ie  n a  szkodę chorego , zn a jd u jące  się w  sfe rze  u d z ie len ia  pom ocy 
leczn icze j, s tan o w i zarazem  uch y b ien ie  obow iązkom  w  zak res ie  sp e łn ian ia  p rzez  
n irg o  w  zak ła d z ie  fu n k c ji o c h a ra k te rz e  za rz ą d u ”.

Z u ch w a ły  te j w y sn u ć  m ożna w niosek  o zasadn iczym  znaczen iu , a m ianow icie  
te n , że leczen ie  sen su  s tr ic to  (czynności zaw odu) n ie  je s t  fu n k c ją  służbow ą le k a ­
rza  z a k ła d u  społecznego s łużby  zd row ia . L ek a rz  w  ta k im  w y p ad k u  n ie  je s t 
fu n k c jo n a riu sz e m . To s tw ie rd zen ie  obala  s tan o w isk o  S ąd u  N ajw yższego  w  sp raw ie  
le k a rk i K ., że „ leczen ie  zgodnie z zasad am i w iedzy  m ed y czn e j” je s t  „służbow ym  
o b o w iązk iem ” le k a rz a  zak ład u  społecznego służby  zdrow ia.

A le w sp o m n ian a  u ch w a ła  n ie  w y ja śn ia  w  pe łn i zag ad n ien ia . Sąd N ajw yższy  
bow iem  w  sw ej uch w ale  n ie  w y o d ręb n ia  ca łkow ic ie  czynności zaw odu lek arza  
od  jego  czynności ad m in is tra c y jn y c h , lecz o d w ro tn ie , połączy ł te  d w ie  fu n k c je  
le k a rz a  p rzy  „u d z ie lan iu  pom ocy leczn icze j” i u s ta lił, że w  su m ie  m ogą one dać 
p o d s ta w ę  do odpow iedzia lności k a rn e j le k a rz a  z a r t .  286 k .k . P rzez  ta k ie  u jęc ie
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k w estii u tru d n io n e  je s t w  pow ażnym  s topn iu  z ro zu m ien ie  is to ty  zag ad n ien ia , 
a w  kon sek w en c ji — podstaw ow ego  p ro b lem u  do tyczącego  c h a ra k te ru  odpow ie­
dzialności k a rn e j lek a rza .

S u m o w an ie  obu  czynności le k a rz a  w  s to su n k u  do p a c je n ta  je s t  m ech an iczn y m  
p o łączen iem  dw óch fu n k c ji le k a rz a  o różnym  c h a ra k te rz e , k tó re  u n iem o ż liw ia ją  
w  zasadzie  w y ja śn ie n ie  tre śc i uchw ały . S tąd  p rz y k ła d y  p rzy toczone w  u z a sa d n ie ­
n iu  u ch w ały  n ie  są  zgodne z je j założen iem . N ależy  bow iem  zdaw ać sobie sp ra w ę  
z tego, że co Innego je s t  „udz ie lan ie  pom ocy lecz n icze j”, n a w e t je że li to  m a być 
„p o d staw a do d iagnozy  i te r a p i i” (s fo rm u łow an ie  p y ta n ia  p raw nego), a  co innego , 
ja k  ta  pom oc leczn icza zosta ła  udz ie lona  lu b  p o w in n a  być  udz ie lona  ze s ta n o w i­
ska  w iedzy  m ed y czn e j. W  p ie rw szy m  w y p ad k u  m o żn a  oczyw iście m ów ić, ż& 
lek a rz  d y żu rn y  z a k ła d u  społecznego służby  zd row ia , a w ięc  „m ający  p rze jśc iow o  
u p raw n ien ia  do w y d aw an ia  z a rząd zeń ” (s fo rm u ło w an ie  u za sad n ien ia  u chw ały ), 
k tó ry  o dm aw ia  — m im o obow iązku  służbow ego —  zb ad an ia  p rzyw iezionego  dO' 
szp ita la  ciężko chorego  lu b  k tó ry  odm aw ia  p rzy jęc ia  tak iego  chorego  do szp ita la , 
ponosi odpow iedzia lność  k a rn ą  ja k  u rzęd n ik  z a r t .  286 k.k.

N a to m ia s t jeże li n iep rzy jęc ie  do szp ita la  było  w y n ik ie m  u s ta lo n e j p rzez  le k a ­
rza  d yżu rnego  diagnozy , że cho ry  n ie  k w a lif ik u je  się do um ieszczen ia  w  s z p i ta ­
lu , to  m oże on odpow iadać  za sk u te k  (śm ierć, u szkodzen ie  c ia ła  chorego) w  w y ­
n ik u  zaw in ionego  b łęd u  sz tu k i le k a rsk ie j,  a n ie  za n iew y k o n an ie  obow iązku  s’u ż -  
bow ego ta k  ja k  u rzęd n ik  z a r t .  286 k.k., chociażby  w  ty m  czasie m ia ł p raw o  w y ­
d aw an ia  zarząd zeń  a d m in is tra cy jn y ch .

In n y  p rzy k ład  w y m ien io n y  w  u zasad n ien iu  u c h w a ły  (n iezarządzen ie  n iezb ę d ­
nego p rze św ie tlen ia  p ro m ien iam i ren tg en o w sk im i) n ie  je s t  zgodny z p o d staw am i 
odpow iedzia lności k a rn e j le k a rz a  za b łąd  sz tu k i. Jeże li lek a rz , d z ia ła ją c  w  celu  
leczen ia  (chociażby w  ty m  czasie m ia ł p raw o  „w y d aw an ia  za rząd zeń ”), uznaje ,, 
choćby b łęd n ie , że n ie  na leży  d o k o n y w ać  p rze św ie tlen ia , to  n ie  odpow iada k a r ­
n ie  za zan ie ch an ie  służbow e ja k  u rzęd n ik . N ależy  p rz y  ty m  zaznaczyć, że in s tru k ­
c je  i za rząd zen ia  n a tu ry  a d m in is tra c y jn e j w  zak re s ie  leczen ia  n ie  k rę p u ją  le k a rz y  
postan o w ien iam i ta k  dalece, żeby  d aw ać  im  w sk azó w k i, ja k  s taw iać  d iagnozy  
i ja k  leczyć w  k o n k re tn y c h  w y p ad k ach . O ty m  d e cy d u ją  s tan  w iedzy  m edycznej,, 
o siągn ięc ia  p ra k ty k i i z a sad y  deonto log ii le k a rsk ie j.

N au k a  le k a rsk a  p rz ek azu je  lek a rzo m  coraz to  n o w e  zdobycze w  dziedz in ie  le ­
czenia, a d m in is tra c ja  leczn ic tw a  o rg an izu je  k u rs y  d o k sz ta łca jące  d la  le k a rz y , 
sam o  leczen ie  w  zak ład z ie  spo łecznym  służby  zd ro w ia  je s t  w y k o n y w an e  p rzez  
sp ec ja lis tó w  często ko lek ty w n ie , w  szp ita lach  zd o b y w ają  k w a lif ik ac je  sp e c ja li­
styczne se tk i lek a rzy . W te j sy tu a c ji sam o leczen ie  („udzie lan ie  pom ocy le c z n i­
cze j”) chorego  w  k o n k re tn y m  w y p ad k u  je s t dom eną sam odzie lności i n ieza leżnośc i 
lekarza . O dpow iedzialność jego  za ró w n o  k a rn a , ja k  i zaw odow a k sz ta łtu je  s ię  
w  ta k ic h  w y p ad k ach  w  g ran icach  zaw in ionego  b łę d u  sz tu k i le k a rsk ie j.

L e k a rz  w  zak ładz ie  spo łecznym  służby  zd ro w ia  sp e łn ia  p rzed e  w szy stk im  o b o ­
w iązk i leczn icze, a obok n ich  w y k o n u je  lu b  m oże w y k o n y w ać  obow iązki a d m in i­
s tra c y jn e , służbow e. W p ra k ty c e  n ie  m oże się  zdarzyć , żeby  obow iązk i leczn icze, 
przez k tó re  na leży  rozum ieć  zab ieg i lecznicze i św iadczen ie  u s łu g  leczn iczych  
(inaczej m ów iąc  — leczenie), w y stęp o w ały  jed n o cześn ie  z w y k o n y w an iem  obo­
w iązków  urzędn iczych , ta k  ja k  to  u jm u je  w sp o m n ian a  u ch w a ła  z 1961 r. N a w ią ­
zu jąc  do p rz y k ła d u  p rzy toczonego  w  uchw ale , n a leż y  s tw ie rd z ić , że p rzy  p rz y ję ­
ciu chorego  do szp ita la  obydw a pow yższe obow iązk i, tj . i lecznicze, i a d m in is tra ­
cy jne , w y s tę p u ją  obok s ieb ie , a  n ie  jednocześn ie ; decyz ja  służbow a o p rz y ję c ;u  
do sz p ita la  je s t  w y n ik iem  p rzed e  w szy stk im  u p rz e d n ic h  ro zw ażań  lecz n iczy ch -
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-d iag n o sty czn y ch . K iedy  le k a rz  d y żu rn y  p rzep ro w ad za  b a d a n ia  w s tę p n e  chorego , 
d iagnostyczne, o p ie ra ją c  się na  sw e j w iedzy  m edycznej, to  w ów czas w y k o n u je  on 
czynność zaw odu , a  n ie  czynności służbow e fu n k c jo n a riu sza . K w estia  w ad liw eg o  — 
ze s tan o w isk a  w ied zy  m edycznej — b ad an ia  m oże rodzić  odpow iedz ia lność  zaw o­
dow ą (d y scy p lin a rn ą ) a lbo  k a rn ą , p rzew id z ian ą  d la  w szystk ich  le k a rz y  bez w zg lę ­
du  na  m ie jsce  p racy  (w zak ład z ie  spo łecznym  słu żb y  zd row ia , w  spó łdzie ln i le k a r ­
sk ie j, p ry w a tn ie  w  dom u). L e k a rz  odpow iada w  ta k im  w y p a d k u  za  b łąd  sz tu k i 
i  za s k u tk i tego  b łędu .

R easu m u jąc , na leży  s tw ierd z ić , co n a s tę p u je :
D zia’an ie  (lekarza) z n a jd u ją c e  się w  sferze  u d z ie len ia  „pom ocy leczn icze j” , w b re w  

tezie  u ch w ały , n ie  m oże „ stanow ić  zarazem  u ch y b ien ia  obow iązkom  w  zak re s ie  
sp e !n ian ia  p rzez  n iego  w  zak ładz ie  fu n k c ji o c h a ra k te rz e  z a rz ą d u ”. L e k a rz  a lbo  
ro b i jedno , tzn . s ta w ia  d iagnozę , o p e ru je  lu b  w y k o n u je  in n e  zab ieg i leczn icze  w  ce ­
lach  d iag n o sty czn y ch , te rap eu ty czn y ch  lub  p ro filak ty czn y ch , a lbo  ro b i d ru g ie , tzn . 
o rg an izu je  szczep ien ia  och ronne , decy d u je  o p rzy jęc iu  do szp ita la , o w y p isan iu  
ze szp ita la  itd . W p ie rw szy m  w y p a d k u  w y k o n u je  zaw ód lek a rza , w  d ru g im  — 
obow iązk i służbow e.

IV. T rzeci n u r t  w  orzeczn ic tw ie1 S ąd u  N ajw yższego, zapoczą tk o w an y  w y ro k iem  
z d n ia  23.VIII.1955 r. IV  K  574/55, w y raźn ie  oddziela  czynności zaw odow e le k a rz a  
od jego czynnośc i a d m in is tra c y jn y c h , a  w  k o n sek w en c ji — ro z ró żn ia  dw ie  p o d ­
s taw y  odpow iedzia lności k a rn e j lek a rza .

P og ląd  z a w a r ty  w  ty m  w y ro k u  w y łącza  odpow iedzia lność  k a rn ą  le k a rz a  za p o ­
p e łn ien ie  b łęd u  sz tu k i n a  p o d staw ie  p rzep isów  o odpow iedzia lności u rzęd n ik a . 
T eza  w y ro k u  b rzm i:

„ T ru d n o  pogodzić s ię  z z a p a try w a n ie m , że dzia ła lność  leczn icza le k a rz a , n a w e t 
lek a rza  szp ita lnego , k w a lif ik o w a łab y  się jak o  p rze s tęp stw o  urzędn icze . B łędy  o raz  
ich sk u tk i w  zak re s ie  dz ia ła lności leczn iczej w  s to su n k u  do p a c je n ta  pow ierzonego  
p ieczy le k a rsk ie j — bez w zg lędu  n a  to , czy m am y  do czynien ia  z le k a rz e m  szp i­
ta ln y m  czy o rd y n u ją c y m  p ry w a tn ie  — pow inny  być ro z p a try w a n e  p rzed e  w sz y s t­
k im  pcd  k ą te m  w idzen ia  p rze s tęp s tw  p rzeciw ko  życiu  i zd row iu . D obra  p raw n e , 
k tó re  zo s ta ją  bow iem  w  ty ch  w y p ad k ach  za a ta k o w a n e  lu b  zagrożone —  to  życie 
lu b  zd row ie  p a c je n ta ”.

O rzeczen ie  to n ie  s ta w ia  jeszcze śm iało  zag ad n ien ia , skoro  zaw ie ra  zas trzeżen ie , 
że p rzep isy  o o ch ron ie  zd row ia  i życia p rzy  b łędzie  sz tu k i m a ją  „p rzede  w sz y s t­
k im ” zasto sow an ie . N a to m ia st zu p e łn ie  ja sn o  ro zw iązu je  sp raw ę  c h a ra k te ru  czy n ­
ności le k a rz a  za tru d n io n eg o  w  spó łdzie ln i le k a rsk ie j postan o w ien ie  sk ład u  7 sę ­
dziów  S.N. z d n ia  5.X II .1957 r . I K O  23^/57. F o stan o w ien ie  to  w y ra ż a  pog ląd , że 
fu n k c jo n a riu sz e m  spó łdzie ln i p racy  (np. le k a rz  lu b  lek a rz  d e n ty s ta  ja k o  członek  
spó łdz ie ln i p racy ) je s t osoba za tru d n io n a  w  czynnościach  za rząd u  (ad m in is tra c ji)  
te j spó łdz ie ln i, a  n ie  osoba sp e łn ia jąca  w  n ie j w y łączn ie  czynności zaw odu  (lecze­
nie), k tó reg o  w sp ó ln s  w y k o n y w an ie  je s t  s ta tu to w y m  celem  spó łdzie ln i, że n a to ­
m ias t w sp o m n ian e  czynności zaw odu  n ie  s tan o w ią  „czynności u rzęd o w y ch ” w  ro ­
zu m ien iu  a r t .  290 k .k . (a w ięc  ró w n ież  i a r t .  286 k.k., d o d a tek  m ój — K .Cz.).

S łu szn ie  o rzeczen ie  to  w yw odzi, że le k a rz  d e n ty s ta , członek b ran żo w e j sp ó ł­
dz ie ln i p racy , w y łączn ie  ta m  leczący  lu b  u su w a jący  zęby, n ie  je s t fu n k c jo n a r iu ­
szem  te j sp ó łdz ie ln i, pon iew aż n ie  u rzęd u je  w  n ie j i n ie  w y k o n u je  czynności u rz ę ­
dow ych . M oże on być fu k c jo n a riu szem  spó łdzieln i, jeś li b ąd ź  u zyska  w  sp ó łd z ie ln i 
s tan o w isk o  w e  w ład zach , bądź  będzie  - z a tru d n io n y  jednocześn ie  w  z a k re s ie  z a ­
rząd u  i a d m in is tra c ji . T y lko  w  ty m  o sta tn im  zak re s ie  czynności (a n ie  w  s fe rz e  
zw ykłego  w y k o n y w an ia  w  spó łdzie ln i sw oje j sp ec ja ln o śc i le k a rsk ie j)  b ęd z ie  on.
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o d pow iadać  k a rn ie  s to sow n ie  do zasad odpow iedzia lności p rzew idz ianych  dla 
u rzęd n ik ó w . R ów nież w  tym  ty lko  zak resie  dz ia łan ia  m ógłby on ponosić su row szą  
odpow iedzia lność  za p rzes tęp stw o  ogólne popełn ione podczas u rzędow an ia  lu b  
w  zw iązku  z u rzędow an iem .

P rzez  „u rzędow an ie" , „czynność u rzędow ą” orzeczenie rozum ie  sp e łn ian ie  a k tu  
za rząd u , choćby zachodził ty lko  pom ocniczy u d z ia ł dane j osoby w  ty m  akcie . S fo r­
m u ło w an ie  orzeczen ia  nie nasuw a żadnych zastrzeżeń , jeś li chodzi o zasadn iczą 
lin ię  podzia łu  m iędzy  leczeniem  sensu  str ic to  (w ykonyw aniem  czynności zaw odu) 
a  czynnościam i ad m in is tra cy jn y m i lekarza . J e s t  ono pod ty m  w zględem  zupełn ie  
p raw id ło w e , jed n ak ż e  n ie  w y jaśn ia  dostateczn ie , na czym  polega czynność z a rząd u  
(ad m in is tra c ji)  w  leczn ic tw ie  spółdzielczym . O rzeczenie to je s t pow ażnym  w k ła ­
dem  w  dzieło u jed n o licen ia  odpow iedzia lności k a rn e j lek a rza  i zn iesien ia  d w u ­
to row ośc i odpow iedzia lności k a rn e j lek arza  za zaw in iony  b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j.

P rzec iw k o  tezie , że naru szen ie  zasad w iedzy  m edycznej przez lek a rza  z a k ła d u  
spo łecznego  służby  zd row ia  stanow i naru szen ie  obow iązków  urzędniczych , w y s tę ­
p u je  ta k ż e  w yro k  S.N. z 7.V III .1959 r. II K 1029/58.

W w y ro k u  tym  w y rażo n y  je s t n astęp u jący  pogląd:
W ystępku  z a r t . 230 § 1 k.k. dopuszcza się n ie  ty lko  lek a rz , k tó ry  p rzy  lecze­

n iu  lu b  dokonyw an iu  zabiegu pac jen ta  n a ru sza  obow iązu jące  go n o rm y  p raw n e  
i p rzez  to  pow oduje  n ieum yśln ie  jego śm ierć , lecz tak że  lek arz , k tó ry  w  tych  w y ­
p ad k ach  n a ru sza  podstaw ow e zasady w spółczesnej n au k i le k a rsk ie j, jeże li z oko­
liczności danego w y p ad k u  i dośw iadczenia zaw odow ego sp raw cy  w yn ika , że m ógł 
on  lub  pow in ien  by ł p rzew idzieć  m ożliw ość sk u tk u  p rzes tępnego  (zaw iniony b łąd  
sz tu k i le k a rsk ie j) . W ty m  znaczeniu  zaw in ionym  b łędem  sz tu k i lek a rsk ie j m oże 
być  tak że  b łędna  d iagnoza .

Z u p e łn ie  w y raźn ie  oddziela czynności urzędnicze lekarza od jego  czynności za ­
w odow ych  w yro k  S ąd u  N ajw yższego z dn ia  21 k w ie tn ia  1961 r. IV K 14/61. O rze­
czen ie  to  u s ta la  zasadę, że lek a rz  o rd y n a to r oddziału  ch iru rg icznego  szp ita la  od ­
p o w iad a  za zaw in iony  przez niego b łąd sz tuk i lek a rsk ie j (spow odow anie śm ierc i 
p a c je n tk i p rzy  w ad liw ie  w ykonanym  zabiegu ginekologicznym ) z a r t . 230 § 1 k.k., 
a  za opuszczen ie  pełn ionego  dyżuru  w  szp ita lu  w godzinach  nocnych  i pozosta ­
w ien ie  w  ty m  czasie cho rych  bez opieki lu b  za n ie s taw ien ie  się do szp ita la  w b rew  
obow iązkow i w y n ik a jąc em u  z fak tu  p e łn ien ia  „dyżuru  ch iru rg icznego  pod te le ­
fo n em ” n a  w ezw an ie  dyżurnego  lekarza  celem  dokonan ia  p ilnego  zab iegu  o p e ra ­
cy jnego  — z a r t .  286 § 1 k.k. Ta g rupa w yroków  zw alcza jednocześn ie  — w  za­
k res ie  w y k o n y w an ia  czynności zaw odu — dw utorow ość odpow iedzia lności k a rn e j 
lek a rza  zak ład u  społecznego służby zd row ia  oraz le k a rz a  za tru d n io n eg o  w  sp ó ł­
dzie ln i le k a rsk ie j lu b  p ry w a tn ie  p rak tyku jącego .

O ty m  że lek a rz  w y k o n u jący  w zak ładzie  społecznym  służby  zdrow ia czynności 
zaw odu  odpow iada k a rn ie  w yłączn ie  za sk u te k  w y n ik ły  z w ad liw ego  leczenia (błąd 
sz tuk i lek a rsk ie j) , św iadczą  w szystk ie  w y ro k i sądow e sk azu jące  lekarzy  za n ie ­
u m y śln e  (w raz ie  n ied b a ls tw a  lub  lekkom yślności) spow odow an ie  śm ierc i p ac je n ­
tów , a w ięc  z a r t .  230 k.k. P ro k u ra tu ra  i sąd y  z reg u ły  w y łącza ją  w  tak ich  w y ­
p a d k a c h  m ożliw ość u zn an ia , że lek a rz  dzia ła  jak  u rzęd n ik  (art. 286 k.k.) albo  że 
jego  czynność zaw odow a pozostaje  w  zw iązku  z u rzędow an iem  (art. 291 k.k.).5

W d o k try n ie  n a  rzecz trzeciego n u r tu  w  o rzeczn ictw ie k a rn y m  sądów  w ypo­
w iad a  s ię  zdecydow an ie  p ro f. J. Saw ick i.4

s Na przykład  orzecz. S.N*. z 10.III.1961 r. *11 K 866/59; orzecz. z 25.VIII.1961 r. II  K 
1125/60.

« J . S a w i c k i :  Przym us leczenia i eksperym ent lekarsk i w św ietle praw a, PZWL 
1964 r., s 26. Por. też w OSPiKA nr 7—8/61 (str. 467) glosą K. C z a j k o w s k i e g o .



№  12 (84) Odpowiedzialność lekarza tak  ja k  u rzędnika 43

V. W  o rzeczn ic tw ie  n ie  je s t w  pe łn i w y ja śn io n a  k w estia , ja k i z ak re s  o b e jm u ją  
■czynności a d m in is tra c y jn e  (zarządu) lek a rza  za tru d n io n eg o  w  zak ład z ie  spo łecz­
n y m  słu żb y  zd row ia . P ro b lem  te n  m a is to tn e  znaczen ie  n ie  ty lk o  z p u n k tu  w i­
d z e n ia  odpow iedzia lności k a rn e j lek a rz a , lecz w iąże  się tak że  z cy w iln ą  odpow ie­
d z ia ln o śc ią  zak ła d u  leczniczego o raz  le k a rz a  za u jem n e  s k u tk i leczen ia  i op iek i 
le k a r sk ie j.  Je że li bow iem  szkoda po w sta ła  d la  chorego  z w in y  le k a rz a  w y k o n u ­
jąceg o  w  zak ład z ie  spo łecznym  słu żb y  zd ro w ia  czynności a d m in is tra c y jn e  (za­
rząd u ), to odpow iedz ia lność  cyw ilną  ponosi tak że  zak ład  leczn iczy  (P aństw o). 
Jeże li n a to m ia s t w in a  le k a rz a  łączy  się z jego  czynnością  zaw odow ą (b łąd  sz tu k i 
le k a rsk ie j) , to  oćpow iedz ia lność  cyw ilna  ciąży  w y łączn ie  n a  lek a rzu .

A by dać p ró b ę  ro zw iązan ia  poruszonego  w  p ra c y  n in ie jsze j p ro b lem u , na leży  
p rz e d e  w szy stk im  w y elim inow ać  — jak o  b łęd n e  — koncepc je  dw óch  p ie rw szych  
n u r tó w  w  o rzeczn ic tw ie , k tó re  u z n a ją  u rzędn iczą  lu b  k o m b in o w an ą  odpow iedz ia l­
n o ść  k a rn ą  le k a rz a  za b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j. J a k  w yżej w y k azan o , do tego  k ro k u  
u p o w ażn ia  n as  o k reś len ie  c h a ra k te ru  p racy  le k a rz a  z je d n e j s tro n y  z p u n k tu  
w id zen ia  u s ta w y  o zaw odzie  lek a rza , a z d ru g ie j s tro n y  ze s tan o w isk a  p rzep isu  
a r t .  21 u s t. 3 rozp o rząd zen ia  P re z y d e n ta  R .P . z 22.I I I .1928 r. o z a k ła d a c h  leczn i­
czych (Dz. U. N r 38, poz. 382 z późn ie jszym i zm ianam i), u s ta w y  z 28.X.1948 r. 
o  zak ła d ach  spo łecznych  służby  zd row ia  (Dz. U. N r 55, poz. 434 z późn iejszym i 
zm ian am i), p rzep isu  a r t .  292 k.k. o raz  a r t . 46 m .k .k .

P rz e d e  w szy stk im  należy  p o d k reś lić  (co z re sz tą  zostało  ju ż  w y k azan e  p rzy  oce­
n ie  dw óch  .p ie rw szy ch  n u r tó w  w  o rzeczn ictw ie), że le k a rz  w  zak re s ie  leczen ia  
sen su  s tr ic to  (a rt. 1 u s taw y  o zaw odzie lek a rza ) n ie  je s t fu n k c jo n a riu szem .

O kon ieczności zachow an ia  n ieza leżności le k a rz a  w  leczen iu  m oże św iadczyć 
n a s tę p u ją c y  p rzy k ład  (w yrok  S.N. II K  866/55):

L e k a rz  pogotow ia s tw ie rd z ił u  chorego  K . p o d o stre  zap a len ie  w y ro s tk a  ro b acz ­
kow ego. T a k ą  sam ą d iagnozę  p o staw ił d y żu rn y  le k a rz  B. S zp ita la  X., z a jm u jący  
za razem  s tan o w isk o  o rd y n a to ra  O ddzia łu  W ew nętrznego , k tó ry  po z b ad an iu  p rz e ­
w iez ionego  do S zp ita la  chorego  K. sk ie ro w a ł go na  O ddzia ł C h iru rg iczn y .

O rd y n a to re m  O ddzia łu  C h iru rg icznego  a zarazem  d y rek to rem  S zp ita la  by ł le ­
k a rz  C., k tó ry  po z b ad an iu  chorego, n ie  k o n su ltu ją c  się  z w y m ien io n y m  w yżej 
in te rn is tą  B., s tw ie rd z ił u  chorego K. „za tru c ie  p rzew odu  p o karm ow ego  i zm iany  
"w p łu c a c h ”, co o d n o to w ał w  h is to rii choroby , d o d a jąc  zarazem , że cho roba  n ie  
m a n ic  w spó lnego  z w y ro stk iem  robaczkow ym . Jed n o cześn ie  ten że  lek a rz  C. (dy­
re k to r  i z a razem  o rd y n a to r  O d dzia łu  C h iru rg icznego ) sk ie ro w a ł chorego  n a  O d­
d z ia ł W ew n ętrzn y . P o n iew aż  w  nocy s ta n  chorego  na O ddzia le  W ew nętrznym  
znaczn ie  się  pogorszy ł, lek a rz  B. (o rd y n a to r, k tó ry  ja k o  d y żu rn y  p rzy  p rz y jm o w a ­
n iu  chorego  do szp ita la  u s ta li ł in n ą  d iagnozę), m a ją c  pow ażne w ą tp liw o śc i co do 
s łu sznośc i d iagnozy  d y re k to ra  szp ita la  lek a rz a  C., zgodnie  z z a sad am i deonto log ii 
le k a rsk ie j zw ołał k o n sy liu m  z udzia łem  le k a rz y  K . i M. Po  k o n sy lia rn y m  zb ad a­
n iu  chorego  le k a rz e  s tw ie rd z ili u  chorego  K . o b jaw y  rozlanego  zap a len ia  o trzew ­
n e j. T a d iagnoza  b y ła  p raw id ło w a . P a c je n t w sk u te k  w ad liw ego  ro zpoznan ia  cho­
ro b y  (b łąd  sz tu k i le k a rsk ie j)  p rzez  d y re k to ra  szp ita la , d z ia ła jąceg o  z resz tą  jak o  
O rd y n a to r  O d dzia łu  C h iru rg icznego , o raz  złego z tego pow odu leczen ia  zm arł.

N a ty m  p rzy k ład z ie  w id ać  w y raźn ie , że s ta w ia n ie  d iag n o zy  lu b  in n a  postać  
leczen ia  se n su  s tr ic to  n ie  m oże m ieć  nic w spó lnego  z w y d aw an iem  za rząd zeń  n a ­
tu r y  a d m in is tra c y jn e j i za leżnością  s łużbow ą n a w e t od d y re k to ra  szp ita la , k tó rego  
d e c y z ja  w  zak res ie  w y k o n y w an ia  zaw odu  n ie  je s t  w iążąca  d la  le k a rz a  podleg łego  
m u  a d m in is tra c y jn ie .
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O ile  zasto sow an ie  p rzep isów  rozdz ia łu  X L I k .k . o odpow iedz ia lnośc i k a rn e j 
u rzęd n ik ó w  (do k tó ry ch  o d sy ła ją  a r t .  21 rozp . z 1928 r., a r t .  292 k.k. i a r t .  46 
m .k .k .) d o  d z i a ł a l n o ś c i  z a w o d o w e j  le k a rz a  n ie  m oże być u zn an e  za p r a ­
w id łow e, o ty le  posług iw an ie  się n im i w  s to su n k u  do le k a rz y  p rzy  ocen ie  ich  
czynów  z z ak re su  za rząd u  leczn ic tw a  je s t  w  pe łn i u zasad n io n e . Jed y n ie  bow iem  
w  ty m  o sta tn im  w y p ad k u  le k a rz  z a k ła d u  społecznego słu żb y  zd ro w ia  je s t fu n k ­
c jo n a riu szem  i ty lko  w  ty m  zak re s ie  podlega on  odpow iedzia lności k a rn e j n a  ró w ­
n i z urzędnikiem .^ Is to tn ą  cechą u rzęd n ik a  je s t jego  u d z ia ł w  w y k o n y w an iu  czyn­
ności z a rząd u  państw ow ego . S to su n ek  służbow y u rzęd n ik a  o p ie ra  się na  tym , że 
o trz y m u je  cn  z ty tu łu  sw ego s tan o w isk a  ok reś lo n y  zak re s  d z ia łan ia . W ty m  za­
k res ie  m a on pew ne  p ra w a  i obow iązki. Jeże li p rz ek racza  zak re s  u p ra w n ie ń  lu b  
n ie  dopełn ia  obow iązków  ze szkodą d la in te re su  pub licznego  lu b  p ry w a tn eg o , to  
od p o w iad a  k a rn ie . N a p o d staw ie  p rzep isów  ro zd z ia łu  X L I k.k., tra k tu ją c e g o
0 p rze s tęp stw ach  u rzędn iczych , o d p o w iad a ją  n a d to  —* p rócz  u rzęd n ik ó w  pozosta ­
ją cy c h  w  słu żb ie  p a ń s tw a  — osoby w y k o n u jące  zlecone czynności w  zak re s ie  
z a rząd u  państw ow ego  o raz  fu n k c jo n a riu sze  w sze lk ich  in s ty tu c ji p ra w a  pu b licz ­
nego (a rt. 252 k.k.). O fu n k c jo n a riu sz a c h  zak ład ó w  spo łecznych  służby  zd row ia
1 o fu n k c jo n a riu sz a c h  sp ó łd z ie ln i p racy  lek a rzy  w sp o m in a ją  tak że  p rzep isy  a r t .  21 
rozp . z 1928 r. o raz  a r t .  46 m .k.k.

L ek a rze  z a tru d n ie n i w  zak ła d ach  społecznych  s łu żb y  zd row ia  n a  s tan o w isk ach  
a d m in is tra c y jn y c h  w y k o n u ją  p rzed e  w szy stk im  w  ty m  c h a ra k te rz e  zlecone czyn­
ności w  zak res ie  za rząd u  państw ow ego  leczn ic tw a. N a ty m  tle  k sz ta łtu je  się  też  
ich  odpow iedzia lność  k a rn a  w  ra m a c h  w spom nianego  ro z d z ia łu  X L I k.k.

R ozw aża jąc  w ięc zag ad n ien ie  ze s tan o w isk a  p rzep isów  a r t .  21 u st. 3 rozp . 
z 1928 r., rozdz. X L I k.k. i a r t .  46 m .k .k ., n a leży  uznać  za fu n k c jo n a riu sz a  w y ­
łączn ie  osobę w y k o n u jącą  czynności a d m in is tra c y jn e  (zarządu), a lbow iem  ze s ta ­
no w isk iem  ty m  łączy  się ró w n ież  h ie ra rc h ic z n a  zależność służbow a. F u n k c jo n a ­
riu szam i w  ty m  ro zu m ien iu  są  d y rek to rzy  s?p ita li, k ie ro w n icy  k lin ik , k ie ro w n icy  
o środków  zd row ia , k ie ro w n icy  sp ó łd z ie ln i itp .

L ek a rz  za tem  je s t  f u n k c j o n a r i u s z e m ,  gdy  m a obow iązek  w yk o n y w an ia  
czynności w  zak res ie  z a rząd u  leczn ic tw a , a w ięc  gdy k ie ru je  zak ła d em  leczn i­
czym , o rg an izu je  w a ru n k i leczn ic tw a , z a rząd za  o d dz ia łem  lu b  in n ą  kom ó rk ą  o rg a ­
n izac y jn ą  zak ład u , gdy k ie ru je  s ta c ją  pogo tow ia  itp ., gdy o rg an izu je  czynności 
leczn icze w  zak ładz ie  lu b  poza zak ładem , gdy ja k o  le k a rz  ren tg en o lo g  m a obo­
w iązek  p rz e św ie tla n ia  o rg an u  c ia ła  chorego, gdy jak o  d y żu rn y  le k a rz  m a obo­
w iązek  b ad ać  chorego  i decydow ać o p rz y ję c iu  go do s z p ita la  itp .

L ek a rz  je s t ró w n ież  fu n k c jo n a riu szem , gdy w y k o n u je  zlecony  ok reś lo n y  zak re s  
czynności za rząd u , n a w e t p rze jśc iow o , np . le k a rz  dy żu rn y , k tó ry  d ecy d u je  o p rz y ­
jęc iu  do  szp ita la . L ek a rz  n ie  p rz e s ta je  być fu n k c jo n a riu szem , gdy  ciąży n a  n im  
obow iązek  leczen ia  cho rych  — w  od ró żn ien iu  od tego, ja k ą  zasto sow ał m etodę  
leczen ia  o raz  ja k ic h  uży ł śro d k ó w  leczn iczych .

N a ty m  tle  uk sz ta łto w a ło  się  boga te  o rzeczn ic tw o  k a rn e  o raz  cyw ilne. W ydaje  
s ię  rzeczą celow ą p rzed s taw ien ie  n a jb a rd z ie j ty p o w y ch  w y p ad k ó w  w y stęp u jący ch  
w  p rak ty ce .

Vi szelk ie  nad u ży c ie  służbow e le k a rz a  spo łecznego  z a k ła d u  s łu żb y  zd row ia  czy 
to  w  p o s tac i p rzek ro czen ia  z ak re su  u p ra w n ie ń  a d m i n i s t r a c y j n y c h  (np. 
z a b ra n ie  przez  lek a rz a  dyżu rnego  sam ochodu P ogo tow ia  R atu n k o w eg o  d la  celów  
p ry w a tn y ch ), czy n ied o p e łn ien ia  obow iązków  s ł u ż b o w y c h  (np. n ie z ja w ie n ie  
się w  szp ita lu  m im o w ezw an ia  w  czasie p e łn ien ia  d y ż u ru  , pod te le fc n s m ”) —  
tr a k to w a n e  je s t  p rzez  sąd y  ja k o  p rzes tęp s tw o  u rzęd n icze  o k reś lo n e  w  a r t .  286 § 1
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k .k . (np. u ch w a ła  S.N. z 21.VII.1960' r. V I K O  15/60; w y ro k  z 21.IV.1961 r. IV  K  
14/61).

Ja k o  p rzek ro czen ie  z ak re su  u p ra w n ie ń  służbow ych  w  celu  osiągn ięc ia  ko rzyści 
m a ją tk o w y c h  i dz ia łan ie  n a  szkodę in te re su  publicznego  o raz  p ry w a tn eg o , a  w ięc 
ja k o  p rze s tęp s tw o  o k reś lo n e  w  a rt . 286 § 2 k.k. u zn an e  zostało  „odciągan ie  p rzez  
le k a rz a  O środka Z d ro w ia  cho rych  u p raw n io n y ch  do b ezp ła tnego  leczen ia  w  ty m  
O śro d k u  — do sieb ie , do p ry w a tn eg o  leczen ia  za o p ła tą ” (w yrok  S.N. z 20.XI. 
1959 r. I I  K  481/5.).

L ek a rze  u ;n a n i  z e s ta li z a  fu n k c jo n a riu szy  w  w y p ad k ach  p o b ie ra n ia  — w  zw iąz­
k u  ze sw ym i czynnościam i — w  zak ład ach  spo łecznych  służby  zd ro w ia  od cho­
ry c h  korzyści m a ją tk o w e j. W ty m  w zględzie  w y ro k  S.N. w  sk ład z ie  7 sędziów  
z d n ia  5.IV. 1962 r. I K  371/61 w y raża  n a s tę p u ją c y  pog ląd : „L ek arze  z a tru d n ie n i 
w  spo łecznym  zak ład z ie  służby  zd row ia , p o z a  o b o w i ą z k a m i  c z y s t o  
a d m i n i s t r a c y j n y m i  zw iązanym i z o rg an izac ją  i gospodarką , ty c h  zak ładów , 
m a ją  z ty tu łu  z a tru ć n ie n ia  w  ty ch  zak ła d ach  o b o w i ą z e k  l e c z e n i a  i  w y ­
k o n y w a n ia  odpow iedn ich  zabiegów  cho rym  b e z  ż a d n y c h  o p ł a  t ” . F o b ie ra - 
n ie  korzyści m a ją tk o w e j od chorego w  te j sy tu a c ji tr a k to w a n e  je s t  ja k o  pob ie­
ra n ie  łap ó w k i, a  w ięc ja k o  p rzes tęp stw o  ok reś lo n e  w  a rt . 290 k.k. S łu szn ie  
w  zw iązk u  z ty m  w y ro k  u zn a je , że te  obow iązk i le k a rz a  są  obow iązkam i s łu żb o ­
w y m i i d la tego  n ie  m a on  p ra w a  po b ie rać  za u słu g i żad n y ch  św iad czeń  od 
ch o rych .

Jeże li lek a rz  uza leżn ia  p rzy jęc ie  chorego do szp ita la  od u zy sk an ia  ko rzyści m a ­
ją tk o w e j, to w ów czas jego  odpow iedzia lność k a rn a  k sz ta łtu je  się w  ra m a c h  p rz e ­
p isu  a r t .  290 § 2 k.k. (np. w y ro k  S.N. z 5.XII.1960 r. I K  472/60).

Ja k o  p rze s tęp s tw o  z a r t .  290 § 1 k.k. tra k to w a n e  je s t  tak że  p rzy jm o w an ie  p rzez  
le k a rz a  korzyści m a ją tk o w e j pod pozorem  p ry w a tn eg o  zao p iekow an ia  się w  szp i­
ta lu  p a c je n tem , k tó ry  ju ż  k o rzy s ta  z pom ocy tego  le k a rz a  w  ra m a c h  leczn ic tw a
społecznego  (np. w y ro k  S.N. z 6.I I .1962 r. I K  143/59).

Za n ad u ży c ia  służbow e odp o w iad a ją  rów nież  lek a rze  z a tru d n ie n i w  leczn ic tw ie
uspo łeczn ionym , k tó rzy  d opuszczają  się fa łszu  in te lek tu a ln eg o . P o św iad czen ie  n ie ­
p ra w d y  w  ro zu m ien iu  a r t .  287 k.k. m usi do tyczyć a k tu  u rzędow ego, p rzy  czym  
a k t  ten  m oże być  w y k o n an y  przez  osobę do tego u p raw n io n ą . H is to ria  choroby , 
k a r ta  s z p ita ln a  i in n e  d o k u m en ty  zw iązane z a d m in is tra c ją  i leczen iem  w  z a k ła ­
d ach  spo łecznych  służby  zd row ia  u zn an e  są  za a k ty  urzędow e. S tw ie rd zać  d ane  
w  ak tac h  do tyczących  p rzed e  w sz j s tk im  zabiegów  leczn iczych  m a p raw o  i obo­
w iązek  le k a rz  w y k o n u jący  czynności a d m in is tra c y jn e  i nadzorcze . D la tego  też  
m oże on być p o dm io tem  tego  p rzes tęp stw a .

Z a rz u ty  z a r t .  287 § 1 k .k . p rzeciw ko  le k a rc e  b ia ło sto ck ie j do tyczą w y p ad k ó w  
w p isy w a n ia  — n iezgodn ie  z p raw d ą  — w  h is to rii choroby, w  k a rc ie  in fo rm a c y j­
n e j itp . w y n ik ó w  b a d a ń  h is topa to log icznych , m im o że b a d a ń  ty c h  n ie  p rz e p rn -  
w adzono  a l t o  że b ad an ia  h is topato log iczne  w y k aza ły  ra k a , gdy w  rzeczyw isto śc i 
b a d a n ia  w y k aza ły  innego  ro d z a ju  schorzen ia .

W y staw ien ie  p rzez  lek a rza  (do tego  up raw n ionego ) p raco w n ik o w i orzeczenia  
o czascw ej n iezdolności do p racy  (L.4) św iadom ie  n iezgodnie z rzeczy w is ty m  s t a ­
n em  zd ro w ia  p a c je n ta , s tan o w i p rze s tęp stw o  z a r t . 287 k.k.

Z a r t .  287 § 2 k.k. odpow iada  le k a rz , k tó ry  dcpuści się fa łszu  w  celu  o s iąg n ię ­
c ia  korzyści m a ją tk e w e j lu b  cs^b is łe j. N a p rzy k ład  lek a rz  w  celu  o siągn ięc ia  
-w ynagrodzen ia  w y p isu je  — w  im ien iu  zak ład u  społecznego  — fa łszy w e  d an e  w  h i­
s to r ii  choroby , ab y  p a c je n t m ógł w y k o rzy stać  ten  d o k u m en t np . do u zy sk an ia  
re n ty .
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Z ag ad n ien iem , k ied y  lek a rz  zak ła d u  spo łecznego  słu żb y  zd row ia  je s t  fu n k c jo ­
n a riu szem , za jm ow ał się  pośredn io  Sąd  N ajw yższy  p rzy  ro z p a try w a n iu  cy w iln y ch  
sp ra w  o odszkodow an ie  z ty tu łu  odpow iedzia lności z a k ła d u  społecznego  służby  
zd ro w ia  za szkody  w yrządzone  chorym  w zw iązk u  ze z łą  op ieką  leczniczą i z w a d ­
liw y m  w y k onyw an iem  czynności zaw odu p rzez  lek a rza . J e d n ą  z cech zn am io n u ­
ją c y c h  c h a ra k te r  służbow y  le k a rz a  za tru d n io n eg o  w  zak ładz ie  spo łecznym  słu żb y  
zd ro w ia  je s t jego  zależność a d m in is tra c y jn a . P o n iew aż  zgodn ie  z p raw em  cy w il­
n y m  (art. 145 k.z.) zak ład  ponosi odpow iedzia lność  za w in ę  sw ego p o d w ład n eg o  
w  ra z ie  w y rząd zen ia  p rzez  n iego szkody  p rzy  w y k o n y w an iu  pow ierzonej m u  czyn ­
ności, pow sta ło  p y tan ie , czy lek a rz  z a tru d n io n y  w  zak ład z ie  spo łecznym  słu żb y  
zd ro w ia  m oże być u w ażan y  za jego  podw ładnego  za ró w n o  w ted y , gdy w y k o n u je  
czynności a d m in is tra c y jn e , ja k  i w tedy , gdy  w y k o n u je  czynności zaw odow e.

S ąd  N ajw yższy  (Izba C yw ilna) w  sze reg u  orzeczeń  u s ta li ł zasadę, że le k a rz  je s t  
p o d w ład n y m  zak ła d u  co do m iejsca  i czasu  p racy , co do sw y ch  obow iązków  a d m i­
n is tra c y jn y c h  i o rg an izacy jn y ch , poniew aż w  ty m  zak res ie  zak ład  spo łeczny  s łu ż ­
by  zd ro w ia  m oże w y d aw ać  lek a rzo w i w iążące  po lecen ia . Z ak ład  w  szczegó lności 
o d p o w iad a  za w inę  le k a rz y  p o lega jącą  n a  w a d liw e j o rg an izac ji p racy , w a d liw e j 
a d m in is tra c ji ,  n ied o s ta teczn y m  zao p a trzen iu , p o słu g iw an iu  się  w ad liw ym i u rz ą d z e ­
n ia m i lu b  p rzy rząd am i itp .

Z ak ład  odpow iada  w ięc  za w ad liw ą  id e n ty fik a c ję  p a c je n ta , k tó ra  d o p ro w ad z iła  
do  w y k o n an ia  zab iegu  n a  in n e j osobie n iż  ta , n a  k tó re j zab ieg  m iał być d o k o n an y  
(w yrok  S.N. z 10.XII.1E52 r . P iP  8—9/1953 r., s. 366), za w ad liw e  d aw k o w a n ie  
n a św ie tla n ia  w sk u tek  n ie ład u  w  k a rto tece , za z an ie d b an ie  chorego przez  le k a rz a , 
je ż e li było  to  re z u lta te m  obciążen ia  le k a rz a  z b y t w ie lk ą  ilością cho rych  (orzecz.
S.N . z 10.IX .1953 r. — OSN 50/1954).

N a to m ia s t w  z a k r e s i e  d i a g n o z y ,  t e r a p i i  i p r o f i l a k t y k i  l e k a r z  
j e s t  n i e z a l e ż n y  i n i e  p o d l e g a  ż a d n y m  w i ą ż ą c y m  p o l e c e n i o m .  
L e k a rz  w y k o n u je  sw ój zaw ód sam odzie ln ie  (a rt. 1 u s ta w y  o zaw odzie le k a rz a  
z 28.X.1950 r.) i n ie  ty lk o  n ie  m a obow iązku , lecz  n ie  m a n a w e t p raw a  p rz y jm o ­
w ać  w  tym  zak res ie  w iążących  po leceń  zak ła d u . J a k  u s ta li ł  S ąd  N ajw yższy  w  cyt. 
w y ro k u  z 10.IX.1953 r., „ szp ita l odpow iada z m ocy  a r t . 145 k.z, za podw ładnego , 
tj. za p erso n e l szp ita la , z tym  je d n a k  w y ją tk ie m , że n i e  o d p o w i a d a  z a  l e ­
k a r z y ,  w  szczególności tak że  za o rd y n a to ra , g d y  d e c y d u j ą  o n i  s a m o ­
d z i e l n i e  w  z a k r e s i e  d i a g n o z y  i t e r a p i i ,  w  ty m  bow iem  z a k re s ie  
n ie  m ogą on i być uzn an i za p o dw ładnych  sz p ita la ."7

T en  pogląd  w  o rzeczn ic tw ie  cyw ilnym  je s t k o n sek w en tn ie  u znaw any . S ąd  N a j­
w yższy  w y raźn ie  p o d k reś la  tę zasadę w  w y ro k u  sw ym  z dn ia  13 lu tego  1962 r. 
2 CR/61 (P iP  n r  8—9 z 1963 r.) w  n a s tę p u ją c y c h  s ło w ach : „O rzeczn ictw o  S.N. k o n ­
se k w e n tn ie  u zn a je  i s to su je  zasadę, że spo łeczny  zak ład  s łużby  zd row ia n ie  odpo­
w ia d a  za szkodę w yrządzoną  pac jen to w i p rzez  zaw in iony  b łąd  lek a rza , jeże li b łąd  
te n  do tyczy  d iagnozy  lu b  te r a p ii”.

W m yśl tych  u s ta leń  S.N. lek a rze  n ie  są  fu n k c jo n a riu sz a m i zak ład u  spo łecz­
nego  s!użby  zd row ia  (szp itala  publicznego), je ż e li w y k o n u ją  czynności zaw odu. 
Z ak ład  w ty m  zak res ie  n ie  odpow iada za b łąd  le k a rz a  w  sz tuce  le k a rsk ie j. P ra w o  
o b a rcza  odpow iedzia lnością  cyw ilną  za d z ia ła ln o ść  leczn iczą  pow odu jącą  szkodę 
(u.iem ne sk u tk i d la  zd ro w ia  lu b  życia  chorego) w y łączn ie  lek a rzy  w y k o n u jący ch  
zab ieg i.

■ W podobny sposób rozstrzygają Kwestię m iędzyw ojenne orzec»“nia Sądu Najwyższego:
* 9.V.1934 r. Zb. O. 7.4/34 i z 6.XII.1935 r. Zb. O. 343/36.


